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5 D o d a tk a m i d z ie n n y m  i  tyaodn iounim  tu d z ie ż  z  R o zm a ito śc ia m i co  Ś r o d y  k o .z tu je  w  p r e n u m e r a c ie  i B e z  p o c z t y ,  k w a r ta ln ie  b z l . ,
miesięcznie J  *1. b o  centów . W. p o c z ta  kw arta ln ie  .5 z ł . ; m iesięcznie 1 z ł. 7 3 cent. H .  I .  — Mnsercya w półkolu m nie. drukiem

.  y  centów od w iersza . — H ekłam acye sa wolne od op ła ty  pocztowej.aa— — M a i — j W W B B i

Będzie wy szu k i wa ć  •% .Vo«.tfIka sUr ann ośc ią  pomniki  historyi ,  
j ęzyk a  i sztuki ,  i og łaszać  te,  które dla nauki  sa pożyteczne .

Wyznaczoneni i  nagrodami  s ta ra  się pobudzać  i p i e l ę g n o w a ć

t a k  naukowa ,  jako też l i t e racka i dramatyczna  czynność .
Względem mających się rozpisać p rzez  r zą d  w  tym samym 

zamia rze nagród,  będzie są d ow e  p rzedkładać sprawozdan ie .
, Pociąga pod śc i s te  rozpoznanie  wychodzące rocznie z d ruku 

dzieła węg ie rsk ie  w po jedynczych  klasach akademii ,  uwieńcza naj ­
celniejsze i ogłasza motywa  p rzyznane j  nagrody.  ■

W  yniklości  p rac  swoich ogłasza akademia pismami d r uko wa -
nemi,  wycl indzącemi w miesięcznych zeszytach sp rawozdan iami  se-
syi,  rocznikiem,  zawiera jącym jej  dzieje,  mowy dz iękczynne  i r o z -

?• i_
P rze d ło ż o n e  i nanuskryp ia  rozpozna je  akademia,  i jeżeli  są g o ­

dne publikacye,  każe j e  d r uk o wa ć  za w y zn a c z o n e  honora ryum,  albo 
- ~ i „ .  utosowną kwotą  pieniężną.; - " "w ini a a

M o n , .  ,  P R Z E G L Ą D .Holandya ' Aust ryacka.  — Ameryka.  —  Anglia.  —  Francya .
Donieoia • Niemce.  — Rosya  i Króles two Polskie .  —  Azya, 

nies' en ia z  ostatniej  poczty.  _  K ro n i k a . .

Mooarchya Austijacka.
l i z e c z  u r z ę d o w a .

ę  i ,  ̂ „wiado • k r a j o w y  we Lwowie  podaje niniejsr.em do
Frerik',*/HCX Pow *zec l̂ne.ii że Drwię  Mateusz Dzidoteski i Herman 
adtook t n., ' anowai ' '  dekre tem wys.  ministcryuin sprawiedl iwości  

danow" 0lll‘ ■ "  0 k r ?Su lwowskiego  wyższego  sądu k ra jowego ,  a 
i - i  i- ' Cle llle*’W'szy z s iedzibą w Stryju, a drugi  w P r z e m y ś l u ,A’'~ k rain  wvm we L w o wi e  przepisaną’ 1---

mianowicie p ie rwszy  z siedzibą w Stijlja. L w ow ie  przepisaną
żdożyli  w c. k .  w y ż s z y m  s ąd z i e  k r a j o w j i  ^  ^  wa ch  k a n ł y C\.
przys ięgę,  i wpisani  zostal i  do r zędu o . • -

Z  c. k. wyższ ego  sądu o
L w ó w ,  8go lutego 1859.  .

-------------   '  m a n i s ł a w o w sk n n ,  W.
W ła ś c i c i e l  d ó b r  Z a d a r o w a ,  w obwodz ie1 k w o t ę  s t o  ®*°’

J a n  Zu rakow-sk i  z ł o ż y ł  w p r e z y d y u m  r.amie i n s t y t u tu  G łu ch o -
ty e h  w  waluc ie  au s t ry a c k i e j  na r z e c z  l w o w s  i D
n iem y ch . . . n a r  na cci

tL >
dne publikacye,  każe j e  d r u k ow a ć  za wyznac*u. .v ----
stara s i ę  wesprzeć  og ło sz en i e  ich s t o so wn ą  kwotą pieniężną.

W yw ołuje lub wspiera naukowe podróże w kraju i zagranicą ,  
’ ' >»»bv r o zs z e r zy ć  wszechst ronną znajomość o jczys tego

na cel  
imie-

niemych.  . ten dar
C.  k.  p rezydyum namiestnictw® 0 v j at\ a „iniejszem w 

przeznaczony,  a szczodrob l iwemu dawcy . 
niu obdarzonego zak ładu  publiczne padzie

L w ó w ,  7go  lutego 1859 .  ' . ' / j a

S to w a rz y sz en i e  cze ladz i  katol ickiej  w 6 ^  dz ie s ięć  z ło tych  
budowlę  ś lubowanego kośc io ła  w  *e niu -kowan ia  podaje do 
waluty austryackiej  co  się z  wyrazem podz.ętco  
wiadomośc i  powszeebnej .

L w ó w ,  I g o  lutego 1859-

Londyn
mowa od t ronu

' O  —
W  gminie Dolbopole na Bukowinie za łożono sys temizowaną  

szkołę ,  na k tó re j  wyposażenie of iarowano :
1 )  T a m t e j s z y  w ł a ś c i c i e l  dóbr Michał l lomaszkan da row ał  swój 

własny  w Dołhopolu leżący g runt  w p rzes tr zeni  5 4  □  sążni  i do-
minikaluy na tym gruncie s tojący budynek .

2 )  Dalej  ofiaruje t amte j szy  właściciel  dóbr  bezpłatnie niety o
pot rzebny na szkołę  budulec,  ale oraz  15 sagów miękkiego d rzewa
jednak tylko samej zbieraniny z dominikalnych lasów.  _ . i u ro i .  musu> ,

3 )  Gminy zaś D o łh op o le ,  Koniałyn i S teb ne  obow iązują się I j 01'i5kicb  sir Henry S torck s
®wieźć i z r ą b a ć  b u d u l e c  i pal iwo.   ̂ 1 L u d w i k  Lr

4 )  T e  same gminy chcą t a k że  własnym kosztem pokr yć  w y ­
datki  na budowę  szko ły,  oraz  pos ta rać  się 0 pi lnowanie i usługę

w szkole.  '

je lub wsp ie ra  naukowe  podrożę w 
osobl iwie o.,eby ro zs z e r zy ć  wszechst ronną znajomość ojczystego

kraju. Cz łonkowie  mają s ię  w s t r zy my w ać  od wsze lk ich r o z p r a w  t y ­
czących się rełigii,  stosunków- publicznych i admiui s t r acy i  k ra ju ,  r ó ­
wnie jak w ogóle wszelkich rozpr aw pol i tycznych.

Ze  wszystk iemi  d rukowanemi  pismami akademii  należy pos tę ­
pować  wed łu g  p rzepi sów regulaminu prasy,“

Ameryka.
(W iad o m o ści z kongresu amerykańskiego.) 

i\ow y Y ork , 21. s tycznia.  W Washing tousk im senacie od­
czytano uotę p rezyden ta  Buchanana z oświadczeniem,1 że  co do za ­
kupienia wyspy  Kuby  p rzedkładano  kongresowi każ d ą  korespon-

deneye.' G.  T ay lo r ,  członek kongresu ,  pobił  s ię z  j ednym z celnych 

u rzędn ików na ulicy W ashiD gtonu.

Anglia.
(N ow iny  d w o ru . — C zy n n o śc i w  p a r la m e n c ie .)

5. lutego.  P °  z a m k n i ę c i u  ta jnej  r ady ,  na której
1 - •'‘t . i o L ł a  Królowa,  5.  lutego.  P °  zamknięciu tajnej  

m u . . -  .  u o t r z y m a ł a  sankcyę  k r ó lewską ,  udziela ła  Królowa
we ś rodę po południu kilka audycncyi .  Między innymi przedstawial i  
s i ę :  S i r  J .  Mur ray,  przyby ły  z  P e r s y i  po se ł  angielski ,  k tó r y  Je j  
k ró l .  Mości  d or ęc zy ł  pismo Szacha ,  i now y lord  nadkomisa rz  wysp

skicli s ir  Henry  S to rck s .
—  Książe L udw ik  Lucyan  Bo napar t e ,  który j ak  wiadomo robi

iu s tudya  filologiczne,  odjechał  dzi ś  do Pa r yża ,  by  zna jdować się

p rzy  o two rzen iu  senatu.N a  posiedzeniu w yższej z  3.  lutego za proponował
-.■-7.vtaniu mowy od t ro n u  ’ 1 «d-



* 1 W UH
że  k ra j  p ro tes t anck i  nie może tu żadnej  r ady podawać ,  L c *  gdyby  
Aus t rya  i F rancy a  chciały się połączyć i p rzybyć z dobrą  r adą  r z ą ­
dowi  papieskiemu, -  natenczaa Anglia poprze  najchętniej  te us i łowa­
nia. Obydwom tym mocars twom dano w tę; mierze wyra źne  z a ­
pewnienie .  Sa rdynia ,  to mate lecz dzielne pańs two  chybia z t o r u ;  
pańs two  to posiada życzl iwość narodu angielsl  :ego,  i mogłoby ją  
wtenc za s  ty lko  u t rac ić ,  jeśliby z nadwerężeniem t ra k ta tó w  usi łowa ło  
g w ał t em  tego dochodzić ,  co tylko w d rodze  spokojnego postępu i 
i . .oralnego podźw .'gnienia sie , o t r zymanem być może.  W  tym też 
duchu  podawała  Anglia k i lkckroloe  już  i usi lne r ady  gabinetowi  
sa rdyńsk iemu.  Ot rzymali śmy też  —  kończy lord Derby odpowiedź — 
zapewnienie od Austryi ,  że nie myśli  bynajmniej  wdawać sie w sp raw y 
w ew nę t rzn e ,  k tórego ze swych  sąsiadów.  F ran cya  upewni ła nas,  
że pokąd  Aus trya gran ic  swych  nie prz-ekroczy,  me może Sa rdynia  
spodz iewać  się żadnej  pomocy francuskiej  w wojnie zaczepnej .  
W  raz ie  j ednak ,  gdyby  miino naszych p rzeds tawień  upr ze jmych  wojna 
miała być wypadk iem t s j  kwestyi ,  k tó rą  mi t rudno dokładnie o k r e ­
ślić,  natenczas r*ąd J.  M. Kró lowej  będzie się mógł  p rzyna jmnie j  
tein zas łonić,  że us i łowa ł  wszelkim sposobem zapobiedz temu n i v -  
szczęściu.  Rząd leż  J .  M. Kró lowej  nie j e s t  sk r ępo w any  żadnemi 
zobowiązaniami  tajnpmi,  t r ak ta t ami  lub ugodami,  lecz go tów  z a ­
wsze pochwyc ić  środki ,  jak ich obow iązek i honor  A nglii wymagać 
będą.  ( O k r z y k i . )

Lord  Grey uznaje kon ieczność podwyższen ia  tymczasowego  
kosz to rysu  marynark i ,  i ubolewa nad tcm,  że nieus łuchano dawniej  
jego rady,  i miasto o k r ę t ó w  żag lowych  nie budowano  paroplywów’ 
wojennych-

L o rd  Iirougham  [ . rzygania os t ro  ambicyi  Sardyn ii ,  i spodz iewa 
się,  że F ran cya  nie da jej  żadnej  pomocy.

Po krdtkiem przemówieniu  się j e szc ze  lo rda Carl isle p rzyję to  
ad res ,  a izba się odroczyła .

Na posiedzeniu Iz  by niższej zabrał  p r ez yden t  przed godziną 
4 tą głos  i odczyta ł  mowę  od t ronu.

Frefas is  zap ro po no wał  adres ,  a p ropozycye  popiera ł  Baocrof t .  
Zdawa ło  się już ,  że izba p rzy jmuje adres  jednomyślnie  i bez żad­
nych ro zp ra w ,  gdy w tern zaniera głos  lord Palmerslon, Oświad­
czył  najprzód,  ze nie myśl wnosić p ropozycyi  względem poprawy 
adresu ,  chociażby styl  ad resu tego mógł  być nieco g ładszy.  Życzy  
izbie i k ra jowi  szczęśc ia  z powodu szczęś l iwego wypadku  w Berl i ­
nie, a odnośnie do paragra fu wspominającego o lndynch miła mu 

j est  p rzyznanie  zasługi  jego ndmii . istracyi ,  za czasów które j  wysłano  
lorda Clyde do Indyów.  W  końcu mówi o Wł oszech .  W e dłu g  
wsze lkiego podobieńs twa mogłoby przy jść  do wielkiej  wojny euro ­
pejskiej ,  coby rozpoczę ła  sie walką b rancyi  i Sa rdy  i i p rzec iw Au ­
st ry i  dla wyparcia  jej z Włoch .  Wielu j e s t  j edn ak  tego zdania,  na 
k tó re  i ja sie piszę,  że dla Wł oc h  i Austryi  byłoby podobno naj le­
piej,  gdyby Aus trya  nic posiadała żadnych p r o w i n c j i  u AIpów po-  
łudn >wych. ( .Słuchajcie. )  Nie sądzę,  by te posiadłości  p rzyczyniały 
sie w czemkolwiek do jej  no legi.  Lecz  Austrya dzierzy je przecie ,  
a to na mocy t r ak t a tu  z roku  1815,  k tó rym ubezpieczono i tylu 
innych posiadłości  w Europ ie .  Z  rozmaitych wzg lędów i powodów 
k tó r e  się wówczas  daty ł a tw o  wyl lómaczyć i wyjaśnić,  potwie rdz i ły  
wielkie mo ca rs tw a  taki porządek  rzeczy ,  a mnie niech się godzi  
zrobić  spos t rzeżenie ,  że żadne mocars two niemogłohy bez popełnie­
nia wyraźne j  niesłuszności  nadwerężyć ,  i bez żaduej  p rzyczy ny  w y ­
dz ie rać  Austryi  te kraje .  T r a k ta ty  należy szanować ,  gdyż inaczej  
w szc zą ć  się może w Europ ie  zamieszanie ,  i kto wie,  dokądby  zasada 
tak a  doprowadzać j e sz c ze  m og ła ?  Z wojną rzecz  s t r aszoa.  Ł a t w o  
ją  rozpocząć ,  lecz t rudniej  juz nią k ie rować.  P r z y  tcm musze i to 
powiedzieć,  że chociaż Austryi  co do posiadania Lombardy!  i W e -  
necyi nic za rzuc ić  nie można,  to j edn ak  podpada za rzu towi  p r z e ­
k roczenie  pos tanowień  t r ak ta tu  obsadzenie wojskiem innych części 
k ra  n włoskich.  Spodz iewam się,  że nawe t  i w tenczas ,  chociażby 
do wojny nie p r zys z ł o  —  a najprędzej  że t ak  będzie -— postara ją  
się o lo rozmai te  m o c a r s h  a, by położyć ju z  r az koniec temu w y ­
ją t ko w em u s tanowi  z  p r zyc zyn y  podwójnego obsadzenia wojskiem 
pańs twa  kościelnego- ( O k l a s a i . )  Stan ten t r w a ł  ju ż  za dług, . ,  a 
chociaż  nie j e s t  to wyraznem nadwerężen iem t r ak ta tu ,  to j ednak  
postępowanie  t ak ie  nie ma t akże  i w yraźne j  s łusznośc i  opar ­
tej  na t r ak t a t a ch .  Ut rzymują  dla lepszego usprawiedl iwienia się,  ż.c 
za ra z  po odejśeiu wojsk  okupacyjnych  wybuch łaby rewolucya  w pań­
s twie  kośeieloem i w  neapoł i t ańskicm.  L ec z  na to  j e s t  zdaniem 
•mojpin lepszy ś r ode k ,  niż u l r z y m y w a n :e wojsk  obcych.  Niechby 
rządy  włoskie posz ły  tylko za r adą  pięciu mo c ar s t w  wielkich z roku 
18 32  —  niech zapobiegną nadużyciom,  k tó r e  ludność całą oburza ją ,  
a wtenczas  i r ewoluey i  nie będzie.  Dlatego t* z szanow ny  p r ez y ­
dencie j e s t em przec iw wojnie,  o której  t e raz  g łoszą,  i spodziewani  
się,  że  pokój  nie będzie ze rwany .  Cieszę się t e* i z orgunizacyi  
tych prowiucyi ,  k tó re  nową nazwę  o t r zy m ał y ;  dawniej  zwano  je 
ks i ę s twami  Nadduna jsk iemi ,  a t e ra z  zwą  je r u m u ń s k u m i ,  Wy cz łon­
kowie  adminis t racyi  dawnie jszej  chlubimy się tein że  na­
s t ępcy nasi uznali  p rzecież wielkie korzyści  wo jny chińskiej .  Rad 
j e s t em i t em u,  że r ząd f rancusk i  zniósł  na wschód niem w ybr ze żu  
Afryki  handel  niewolnikami ,  do k tó reg o  dał  się skłonić n ie os t ro ­
żnie,  i spodz iewam się, że sys tem ten rozoiągnięty będzie i do za ­
chodnich wy br z eż y  Afryki.  —  Akta w sp raw ie  okrę tu  „Ch ar l e s -  
George>“ powinny  być  p rzed łożone  izbie w  zupełności ,  by z nich 
rozp o z na ć  można  postępowanie  i pol i tykę rządu  w tej  mierze.  P r z e ­
ciw  Mexykov i i ' nnym amerykaó sko -h i sz paó sk i m republ ikom na­
leża łoby  raz  już  s t a no wcz o  wys tąpić  i domagać s ię  ud nich s łu ­

sznego zadośćuczynienia .  A co dc p rzysz łego  bilu reformy, ,  t edy 
zby teczną była t a  uwaga w Rio w i e od t ronu,  że reforma nie osłabi 
wcale t rwa łośc i  t ronu.  1 Naród  angielski  o pa t r zy w szy  się bowiem 
dobrze  i po równa ws zy  stan r zeczy  u siebie ze s tosunkami innych na ­
rodów,  nie zechce  zapewne za pr ow ad zać  w'elkieh  zmian w tvcli 
i n s t y tu c j ach ,  k t ó r e  są p rawdz iwą  chlubą i szczęściem kr a ju  na­
szego.  (Oklask i . )

Kanclerz skarbu  o i ipowiedzi . ł  na to,  że. rad j e s t  temu wielce,  
kiedy adres  nie natrafia na żadną o p o z y c j ę ,  a szanowny  zastępca 
T iw e r to n u  ty lko  s t j l  jego rad by w; gładzić.  Lecz  to r zecz  
najmniejsza j e szcze , chociaż krytykow ano juz  nie raz  mocno i to,  
co lord PalmerstDii napisał .  Co do nazwy prowincyi  „ ru m uń sk ic h ,“ 
tedy w j j e t o  ją z pewnej  depeszy sa m eg o /  lorda Palmers tona.  —  
Akta w sp rawie  okrę tu  „C h ar l e s -G eo rg es “ będą izbie w całości  
przed łożone.  Reformy bilu nie należy się zapewne prędzej  spodz ie­
wać,  aż pokąd najpilniejsze sp raw y  k ra jowe ni j bed., wprzód  z a ła ­
twione.  Względem Wło ch  wyraz i ł  sie p. d sraeli  p rawie  temi sa-  
memi s ł o w y ,  co i lord Derby w izbie w y ż s z e j ,  i spodziewa się 
u t r zymania  pokoju-

Lord  John Russell zgadza się prawie zupełnie zdaniem lorda , 
Palmers tona  co do sprawy  włoskiej .  Sądzi ,  że wojna nic Włochom 
dobrego  nie przyniesie .  Lec z  jeśl i  Rumunom dozwolono  zgromadzeń  
p raw oda wc zyc h ,  dlaczegóż odmówiono tego R zy mi an o m?  A równio 
j a k  i w Serbi i  nie wolno nikomu według t r ak ta tu  pa ryskiogo mie­
szać się bez p rzyzwolenia  wszystkich  wielkicli mocars tw ,  t akby leż 
powinno być w R z y m ie ,  Neapolu i Toskani i .  —  Z przedłożeniem 
bilu reformy nie powinienby się r ząd ociągać.  Lecz lord John 
Russell wątpi  bardzo o t e rn ,  czy gabinet  te raźn ie j szy  zdoła z r ę ­
cznie reformy te p rzeprowadz ić.  Izba odroczy ła  się o 3/48 wieczór .

Francya.
( N o w i . iy  d w o r u .  -  D o n i e s i e n i a  z N i k a r n g u y .  — D o n i e s i e n i a  z w y p r a w y  l i o c l i i n - c h i r i s k i e j .

I * a r y i ,  5.  lutego, D’ iś w.eczorem będzie na cześć księcia 
Napoleona i jego m a ł zon 1 i wielka uczta (na 140 osób)  a potem 
przedstawienie t ea t r a lne w Tui le ryacb.  Niewiadomo je szcze ,  kiedy 
miasto P a r y ż  wyprawi  swój  wielki  bal na cześć księztwa.

- - InoĄiłO’!' ogłasza mianowanie cz te rech  p refek tów,  dziewięciu 
podprefek tów i kilku radców prefektury.

—  Sala w L u w rz e ,  w której  7. b. in. o tworzo na  będzie sesya 
p r awo daw cz a ,  t ak zwana  „salta des e t a t s “ ,j j e s t  42 m e t r ów  długa,  
21 szeroka ,  a 10 wysoka.  .Pozłacane kolumny wspierają gaie r j  • 
gdzie zajmą miejsce cz łonkowie  korpusu dyplomatycznego,  damy,  i 
inni zaproszeni  goście.  T ro n  cesarski  wznosi  . s i ę - n a  i-stml?.!,. (J 
s tóp w y s o k i e j .  C a l e  pr/.yoz.dobienic sali j o s t  również  bardzo ś w i e t n e .  '

—■ W e dł u g  l is tów z Grey town po twie rdz i ły  kongresy Nika ra -  
goy i Cos ta  Riki  t r ak ta t  zaw ar ty  między p rezydenturą  tych republik 
a p. Delly względem kanału.  Dziennik Indep. Relge zapewnia ,  że 
rząd Nika ra gu y  usunął  swego posła p rzy  f rancuskim i angielskim 
dw o rze  p. Marcolcta.

t —  Dziennik I'aj/s  o t rzymał  wiadomości  z. odnogi Ttiro z 5go 
g r ud n ia :  Ulewne deszcze w miesiącach październiku  i l is topadzie
us ta ły p rawie całkiem z dniem 1. g r u d n ia ,  powie t rze  było łagodne 
i p rzyjemne,  a szczególnie!  na wzgórzach .  W najzdrowszych  mie js­
cach kraju kaza ł  adni rał  z największą t r o sk l i u o ś c i ą  u rządz ić  nm- 
bulansy i szpi ta le  , a l iczba chorych z każdym dniem się zmniej ­
szała.  W yt kn ą ł  plan na miasto und odnogą Tu ro .  ; Oprócz tego po­
zakłada ł  w>',lkie ogrody warzywne.  Oprócz tych robót  p r zy sp os a ­
biano po t rzebny  materyał  do p rzysz łych działań.  P rześ ladowania  
chrześci .m rozpoczę ły  się na nowo z niesłychnnem okrucieńs twem 
szczególniej  na północy Anamu.  C e sa r z  ro ze s ła ł  po wszys tk ich  
p r owi nc j ac h  n iezhlagane ro zkazy ,  a k i lku nazby t  ł agodnych manda­
r ynów kazał  wtrąc ić  do więzienia.  Jednego z nich,  k tó ry s t awi ł  
opór ,  zamordowano  włóczniami  w wlasnem je g o  domu. Na wiado­
mość o tych nowych p rześladowaniach wy praw i ł  admira ł  łodzie ka-  
noii ierskie i czółna na wybrzeże ,  1 w’ ten sposób ki lku m is jo n ar zy  
u r a to wa l i ;  Łedą k rążyć  wzdłuż  b rzegu,  ażeby od zaciekłości  Ana-  
mi tou wybawić j e szcze  inne ofiary.

Holandya.
(W y p ra w y  w o je n n e  w  k o lo n iach .)

Ostatnie wiadomości  z Batawii  są z, 9. grudnia.  Z Palembangu 
donoszą pod dniem 29.  l i s topada :  O expedycyi  nic nic s łycha w  tej 
chwili J a t t i  za jmuja j e szcze ciągle rokoszan ie .  W s zy s t k ie  wojsko ,  
bez k tó rego  się ty lko obejść można,  posyła ją  do Laha t ,  i obl iczono,  
że  dopiero w połowie g rudn ia  tam s t a n i e ,  poczem nowy atak  nastąp

Prz eznaczona  do Bone  ( Ce le b e s )  wyp raw a  będzie się sk ładać  
j a k  s łychać z nas tępu jących w o j s k :  10.  i U .  batal ionu p ie -holy .  
s tojący właściwie w Batawi i  i Surabma,  1 */2 kompanii  kawaleryi  
z iSnlatiga i V8 kompanii  z By sw yk , '  1 kompania s a p e r ó w ,  bate-  
ryi  dział  sześciofuntowycl i ,  ij2 bateryi  dział  t r zy fun towych  i ki lka 
muździe rzy  ręcznych.  Juk  mówią,  odejdzie w y p r a w a  z końcem g r u ­
dnia,  gdyz zebrano już  po t rzebne okręta .  Odesz ły  t akże  niedawno 
dwie kompanie 13. batal ionu piechoty z Su rabaya  ku wysp e Bali,  i 
za r az  potem ruszy ły  za  niemi pozos ta ł e cz tery  kompanie tego  ba­
tal ionu.  Jaki  zaś zamia r  w  tej  wyprawie,  i es t  j e szc ze  t a j e m n —ą. —  
Dniu 23go października o czw ar te j  godzinie  z ra na  dało się czuć 
w Amboinie ( t r y s p y  Moluckie )  bardzo  ciężkie t r zęsi en ie  ziemi,  po ­
czem nas tąpi ło lzejsze.  Nieponiesiono żadnej  szkody.
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INominacye w ambasadach pruski-i11 • — d o n ie s ie n ia  z  B aw ary !. — P r /e d s ie h ie r s tw a

B e r l i n  ,  6 .  l nt eeo r "bli"-ne-)
j ace  mianowanie  w  amŁ ' , lc," " k  P rais. Zlff- ogłasza  następu-
lftSj posłem w Pbpyżu «Tch . i^ostćili 11110no wg ni Hrabia  P ou r tn -  
ba ron W e r l h e r  posłem P’. „??,(!on' pos łem przy zwi ązkowym sejmie,  
w Pe te r sburgu ,  ks iaże t"- P- Bi smark-Sc lionhausen posłem
posłem wDrezdt i ie .  hp | - ° 'Ven8,eln posłem w Mnichowic,  p. Savigny 
posłem w Kas c l , |')a, . ^  , . P le mming posłem w Kar l sruhe ,  p. S ydo w  
baron  Jul ius  Canitz • cb łl, 0 feii mini s t e r - roz jden leń i  w Hamburgu ,  
posłem w Briuc l i  lłlln,B^e**“reKydentem w Darms tadzic ,  lir.  Rcdern
Kampz  posłem, Vv i> '  P°*leni w Kons tantynopo lu ,  pan
w Atenach,  baron R (:, ,llp > baron  W e r t he rn  min i s t e r - r ezyden tem 

osenberg pełnomocnikiem w Lizbonie,  
do 5 ,  b y ł a  iv ^  J  lutego.  W c z o r a j  po południu o godzinie pół  
izby deputowana ’ 10w sali król .  r e z y d e n c j i  r ecep c j  a cz łonków

- -  Z  nienier i" J *g ° M° Śti Kró l»- kazu 'vJ’pro\vad .lv' o sc 'a oczeku ją  tu codziennie obwieszczenia za,-
Pu*bi jazdy nj0 /' anja n to l embardzie j ,  że nasze  bawarsk ie

C°  ,j0 Wo-^OS,a j e szcze  p o t r z e b n e g o  s tanu koni.
s ien ią :  ścisły 7 ’ ? ic 7mienił  się wcale powszechny  spdsób my-
u’ięksa d e n i o n sh " la7 Niemiec z Aus trya  i o ile możności  j aknaj-

p rze c iw w s z e l k i m  wojennym zachcc-  
szyscy  sa n rzekonani ,  że fjdko tym sposobem

odw rócić 
Z k a ż d y m

p r z e c i w  -
W s zy sc y  są  p rzekonani ,  zAati{e u t rwa la

możemy zagrażającą  nam burze ,  
co r az  bard:dniem

Jenera lny  dyrekYń" * j n o n ,  zjedz i e l ■ . ros J. jsko-frai icuskicb kolei że laznych,
" zgledcm ukończeni '  01 d,!' a,1|i do Berl ina dla dal szych układów

*“  ' 'My  M O ,L a r te rc t  bawi w Berl inie

p. Colligiion,
Inny fran- 

od kilku dni

wo dawczego  pod względem s tosunków zagranicznych.  Oto dos łowna

t r eś ć  j e g o :  .
Szanowni  Panowie  S ena to row ie !  Sooiic.rni Ponowie  Depu towani !

Wiecie o t em,  że by t  dobry i pomyślność F ra n c y i  wzmogły  
sic znacznie  od lat  (iciu, ze bogac twa jej się powiększyły^,  n iezgody 
jej  wewn ę t rz ne  ucichły,  a powaga jej  się dźwignęła ,  a j e dna k  p o ­
wsta je  w p r ze rw ach  ś ród  pokoju i powszechnej  pomyślności  j a k a ś  
uiczem nieuzasadniona obawa i zamieszanie,  a t r w oga  p rze jmuje  

I n i ektóre  umys ły  i w strząsa  zaufaniem publicznem bez żadnej  s ł u ­
sznej  lub widomej  p r zyc zyny .  Ubolewam nad tym peryodycznym 
upadkiem ducha,  lecz nie dziwi  mnie to u t akiego j ak nasze spo łe ­
czeńs twa ,  ktrirem tyle  r ewolucyi  zachwiało.  Czas  tylko może u t w ie r ­
dzić nas w p rzekonaniach  naszych,  us tal ić nasz cha rak te r  i wzn i e ­
cić wia rę  pol i tyczną.  Wz ru sz e n ie ,  j akie właśnie pojawiło się bez 
żadnej  p rzyczyny wyraźne j  jest  r ze czą  godną zastanowienia ,  gdyż - 
dowodzi  równocześn ie  o zbytecznej  podej rz l iwośc i  i zbyt  wielkiej 
l ękl iwości .  Zdaje  się,  jakliy wątpiono o umia rkowaniu ,  k tórego da ­
łem tak liczne dowody,  lub zwątpiono o p rawd z iwe j  po tędze F r a n ­
c j i .  Na szczęście inaczej  o tern sądzi ogół ludności ,  i nie podziela

tej obawy.
Dziś uważam to za moją powinność przypomnieć  W a m  o tem, 

o czein podobno zapomniel iście ,  i ponowić Wam wyjaśnienie mojej 
niezmieniająccj  s i ę  p o l i ty k i :  Europę - uspokoić ,  F ra ney i*p rzy  wróc ić  
należyte jej  s t anowisko ,  p rzymie rze  nasze z Anglią wzmocnić ,  i 
uregu lować s l o s u n e k  zaży łośc i  Mojej i przyjaźni  dla innych mo­
c a r s t w  kontynentalnych s tosownie  do zgodl iwości  naszych zamia rów 

sposobu ich postępowania .  Ztąd  więc p r zysz ło ,  żc w wilię Mo- 
;o t rzeciego wyboru  w Burdeaox  o św ia dcz y łe m:  Ce sa r s tw o  jest  
pokój ,  i tom ch c i a ł e m  oznaczyć,  że jeśli  dziedzic Cesa rza  Na-  

t ron  objął ,  t edy  nie r o z p o c z n i e  ery zabo rów,  lecz rządzie

i
.Kg'0
to
poleona

" o r c y  zysków nemi.  jeze'l*łlCf7lW>111' lll;l Publiczności  
"  cdług pruskiego regu]°  '• ** '‘'•Jednoczone w j ednym ręku.  Fonieważ  

. f 0,' ienicy s tałem r ' IIIU 1' /' cll,' eś lniczcgo , za jmować się mogą 
ministra handlu , za "  monarchi i  tylko za pozwoleniem

1 e n i i u i s ( r u j(< ‘  n n i w o -

ażebv '  • T  ,;“MOl" a ' - a«,l e re t  bawi w u e r m ^   ............  ' sic bedzie sysw™'-1” ■ v  W id okó w  n a r o d o w y c h .  L o
lićzny-ch -dV  ^  'VR*JS1kich publicznych poc.ągow gdyż  po gt, , b y  szło o obawę pewnych do! ^  bem
v tp l t f 0SW,{"!CZei"acl i  przekonano s i e ,  że takie p rzedsięb io r s twa ni ierM Angin z F r a n c j ą ,  tedy ^  ' o j e  ^  ni ierze
hi orcy l  J ' P ^ c z n e m i  d l a  publiczności  a dla przeds . ę-  ^   ̂ po tamtej  s t ro me  . t a n u  rozmait e j

’  ...............................  .........................  .........  « « * >  u k  .  K . a . - o  £ .  p „ u , j u  * « u < .  u k
b arw y  poli tycznej .  ‘.g „«7r0ści nie zważa łem na osz cz e t -

* * * “ « •  * * * ■  
s tw a ,  a n aw et 1 ■ J „-.byliśmy n ic ty lk o  w spólnej  s ła w y

10 i s ś k  r . ° .  “ s i  “ i & L ,  l

• i -  vr-i-/ s e rdecznej  życzl iwości ,  gdy ż  w ty łu  punktach

i . * « -  » * - " • 1 •

z W iln a
mocy N a jw y ż s z e g o

otrKymnć musi pozw o-
V y W  [ I U  IV 1113 U l i  i j j  l i i  u •

Kosya i Królestwo Polskie.

także  i p. Ca r l e re t  
co pewne ot rzyma.

do nos zą  G azetir vnrn^aivsliie j; U s t a n o w io n e  na

ninch
res! d. 20  l is topada 18r">l7 r .  w gnbrr-

wszy  w p ie rwszy- I  l ■  ‘ Kowieńskiej  komi tety,  ukończy
miotu urządzeni '- ^ ' ,I!1C Erut^n!il p d e c o n e  im roz trząśnienie  przed

i-'"-" ; —  F'n 7,
»• ucnskiej ,  (ji-odzieński

 >-vi, ^ , U U U I , |  1 s X. - ~     , ̂ -
  polepszenia bytu włościan obywatel sk ich ,  p r z e i -

s tawiały  J\V.  panu j enera ł -guberuatorowi  tu tejszego kraju,  u łożone
»>»•»— -!-l  • - • °  . • .... ......  ....... rui

tejprzez siebie
prac r zeczonych komi tetów uważ a  się 7a ukończony,  
czasu zos tały zamk nię te ;  dla dalszego 7f,ś rozb io ru tejże kwestyi  
dnia 17. grudnia o twar ta  ze s t a l a  w VVil„jc ogólna komisyn,  k tó ra  
s tada się z osób wybra ny ch  p rze z  i„ j;onii te tv,  t udz ież  mianowa­
nych od rządu Cz łonkowie  są nas tęp, , ; .  Wvboru komi tetu Wi-

wilato\?y0 :T uk  tio UlarS; i' ,ek f bcp"inl„y Domcjko i Wi lej ski  po- 
y l u k d ł l o ,  z wyboru komitet, ,  C  n d / i e ń s k i e g o : tameczny

r n u w n e i  g „ b . „ is, „y 0 r „ „ U o , W ) t v „ k . -
mi tetu Kowieńskiego:  obywatele DynisY 
nia zaś  przez pana j ene ra l -guberna to ra

u t  . 1 n  . 1 •

I" f i  C I I I  I  I ł f i  y j c n k i i k  .  .  J  - -

spornych  zgadzal iśmy się zawsze  na jedno,  l łównie  i 7. Prusami  
zos ta j ę  w dobrych  i w Życzl iwych na wzajem s tosunkach .  Wiedeński  
zaś  i Mój gabinet  — musze  to  wyznać z ubolewaniem -—- nie zga ­
dza ły się częslo w kwes ty ac h  g łównych ,  i pot rzeba  było ba rdzo
 .iiit. nn-n nsnosob ien in , bv je  za ła twić.  I t ak  11. p. ukończono ..z g o d l i w e g o  us po sob ie n ia , by je  z a ł a t w i ć .  I t ak n. p. ukończono 
sp r awę  rekonstytuowania Księstw Nadduna j sk ich  tylko z wielką t r u ­
dnośc ią ,  k tó re  nie były bez niejakiego uszcze rbku  dla ich życzeń  
s łusznych  i p raw n y ch ,  a gdyby Mi p rzysz ło  k iedykolwiek odpowie ­
dzieć na to pytanie,  j aki  też  może  mieć F ra n cy a  interes  w tych 
dalekich stronach N a d d u n a j s k i c h ,  t edy  oświa dcz y łb ym,  że in te res  
F ran cy i  jest  wszędz ie ,  gdzie idzie o poparcie s łusznej  sp r aw y  cy­

wilizacyjnej.P r z y  t akim stanie r zeczy nie było w tem nic nadzwyczajnego ,  
że F rancy a  połączyła się bliżej z  Piemontem,  k tó r y  w ciągu wojny 
t ak był  p rzychy lny ,  a w czasie poko ju  t ak  wie rny  pol i tyce naszej,  
Szczęś l iwy  związe k  Mojego kochanego  kuzyna ks ięcia Napoleona 
7, córką  K ró la  W i k to r a  Emanuela nie należy p rze to  de r zę du  owych 
nadzwycza joych  w yp ad k ó w ,  za k tó r cmi  po t rzeba szukać  ukry te j  
p rzyczyny ,  lecz j e s t  to naturalny s k u t e k  wspólnośc i  widoków obu­
li w u k r a jó w  i przyjaźni  obudwu monarchów.  Od niejakiegoś czasu 
niepokoi  s łuszn ie  dyplomację  s tan Wło ch  i n iepewne ich położenie ,  
t a k ,  że ty lko  za pomocą obcych wojsk  można u t rzym ać  porządek .

J .A  u - n a l f l  f l n s l  * « « » v n n -

obywate le  Dy msz,-, 
ma y,as p rzez  pana j e n e r a l - g u b e rn a to ra ; OszmiaYski marszałek  p o ­
wiatowy Lubausk i ,  obywate l  Grodzieńskiej  C„bcrni i  Poroszj-n i oby­
watel  guberni i  Kowieńskiej  h rab ia  Tyzenl iauz Nad to  j e s t  cz łonkiem 
te jże  komiRvi nmml  ni ł-- tninislntioł*--

Giedgowd.  Z inianowa-  
°  ‘ marsza łek  po-

-  -  k j m i  •     ^

kom is j i  u rzędn ik  min i s t e r s tw^*eD̂ au®' Nad to  j e s t  cz łonkiem 
ip'l e” ' i  " ^ 1  Wołoszyn,  a godność  nro. 8Prnw wewn ę t rz ny  cli, r adca 

° ra "Kobcrnalora Grodzieńsk iemu 0,1 cj  poruczoua  p r zez  j e -
‘ar szalkowi gubernialucinu.

-  u S. '\ *
:  1 • , . (T e leg ra m  in d , : sl.. .
iidyjski w Londynie  o(r;-.vn' \

Do

(’f,0li0j' Banfla Pows tańców,  k tó r a  s t ;it ,. * północnej  s t rony G o g r y
9®*yła sie z Naną  Sah ibem 1

A i J
, , dogram

U r z ą d  i ndy j sk i  w Londynie o l r z j n, aj ^  b nl , po południu na­
stępujący t e l eg ram:

J.  C.pana J.  C. Melville z Audity . h u , a  24  g rudnia  panował  
Banda pows ta ńcó w,  k tó r a  s ła ła  ' —

zeszczuplała znacznie i w końcu polaC7vł,  - _
Z oegumą.  Cały ten oddział  zwróci ł  s ;ę y Madhu na północ

o T er a j u .  L o rd  Clyde był  24.  g r u d „ ia w Nanparab.  Tego  sa- 
tvmi°n  a l’,r7' J b->la do «bo>u h c . u a  banda pows tańców,  miedzy 
Wieln  " le.“ , azę 1 syn Un1Ps,,la Ali Szach a  a o raz  250  kobiet ,  
nowa  D ± r * c h . mei,UV l,owróJc i , ° z obozu Begumy do L u k -

i*  ''•?>««1 k~i*
( S,-odhov,e ltttlyc.j Radiputarta , 1 7  E rudnia.  J e ne ra ł  Na-

l’ier| r  F e ,*07 V£7'es/ ' ło 10 anSielsbich mil po w s ta ń có w  pod do­
wódz twem F er oz e  Szacha.  Nieprzyjaciel  ponL ł  bardzo  znaczne 
s t r a t y  w ludziach,  p rócz  *—  - - Ł—

Mimo to  nie j e s t  to powou »u<uD ____
szczać wojnę.  Niech k tokolwiek wygląda j e j  z całe 111 upragnien iem
bez s łusznej  p r zyc zyny ,  niechaj  k to  inny,  p rze ję ty  p rzesad na  obawa 
bawi się przeds tawianiem Francyi  niebezp ieczeńs twa now ej  koal i c ‘‘
J a  w y t r w a m  niezachwianie  na d r odz e  p raw a ,  sp rawied l iwośc i  i  ^  
narodowej ,  i r ząd Mój nie da się ani unieść ani za s t r a s zy ć  bo  M ^  
pol i tyka nic bedzie nigdy ani wy zyw aj ąc ą  ani ma łoduszna  * Nie  
więc niedosięgają nas wcale t e  f a ł szywe  niepokoje,  t 0 „• 1
n iedowierzanie,  t e  słabości  widoków.  Sp odz iewam sie.  7e le® “ 82RO 
będzie zak łóc ony  ( l a  paix je  1’esjićre,  110 s era  po in t  t r o u b l ć e l ^ D l " -
tego  rozpoczni jc i e  panowie spokojnie p r ace  W a s z e .  3~

Przeds tawi łem panom o twarcie s tan nas zych  ,ci„« 1 '
n icznych,  i t o  przedstawienie zgodne 7  ten, ‘ ™ \°W
dwóch  miesięcy podawać do wiadomości  t a k  w k r  ’ ' r L el** °v... >:r z r z
cłiwile mc p rzes ta ł a  hyc s tanowczą  a ]e : . f  J J ... • 1 r ’ ■ ,  Po jednawcza oraz .  I  l iczę
leż  zaw sze  z ufnością na W « .  w sparc ie ,  j a k  i na pomoc naroSu,  
k tó ry  po w ie rzy ł  Mi swoje losy  W ,« 0 n, ze  nigdy ani osobis ta k o ­
rzyść  am próżna  ambicya me  bedz ia  ■ • • n  •mr, 1 . . • u V°żie p rzewodniczyć  Moim czynom.
Kto wsp ie rany życzeniami l ucznr ion.  i . ,. . J J. . >-*1101601 narodu  wstępuję  na stopnie
t ronu,  t en wznosi  się p rzez  tiai«.;„.>„„ ,1  • i , ■ . . .
„ości ponad ową pozioma s i e re  „ -  WS7'y s .tk,cI ' .  °.dPow iedz ,al -
i p ie rwszym jego  bodźcem r ń! ’ ^  ' e, 8-CleraJ!  S' ę C° J z !enRe z a b ' f' g i >
sumienie jego i potomność « C Jak ‘ ° B a*a'n  ^  S?:

wcale dosta t eczny,  by można p rzy pu-

tego  zabrano  mu <; s ł o n i ó w  i wiele koni.  
Anglicy mieli  H  ludzi  r anionych,  między i ymi kapi tan P re t tyjolm.  
Dnia 20.  g rudnia ude rzy ła  „a poruczn ika  S ta c k  między Gunah 1 
Sero ng e  konnica,  l icząca d-o 15()0 ludzi  pod dow ód z tw em  1’croze 
Szacha.  Trz,ech l ansye rów 
ki lku wielbłądów.

|>u« U    (
po egło,  a Anglicy zdobyl i  pakunek  1

Dep«żâ t°cfeier ! j ^ a , ^  ostatniej poczty.
ęp ,n° w y  Cesa rza  Nań*3! * a r ł * a  * 7.  b. m. podaje w  całości  

Po eona p rz y  o tworzen iu  senatu ciała pra-



I3S

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 10. lutego.

Hotel rosyjski: r p .  Morawski 1 ,uusi„ z  Poliprze,.-.
Hotel europejsk i: Antoniewicz Bołoz, z Skonnrochi. -  P ierzchał,>. 

Ignacy, z Brzeżan.
Hotel L anga: B.-. Getholdi Jan. c. k. kap., z Kraków a—  Nikorowicz K., 

z Mogielnicy. — Gadomski Stan., z Karnio ki.
Hotel angielski: Agopiowicz A., z Sianek. — Br. Maltzan P. i Br. Ber- 

sle tt Otto, c. k. porucznicy, i B .\ Birchlingen Rudolf, c. k. major, z Żółuwi.— 
Suchocki A., z Mościsk

Hotel nr. 5094/ i : W iśniowski Dyonizy, z Hlebowic. —- Br. W allrich J., 
c. k. pens. major, z J -n  wa.

Hotel Kuhna: Sołdraczyński Ignacy, z Brzeżan.
Do domu prywatnego : L ettner G., c. k. kap., z Zarzycza.

W yjechali ze Lwowa.
Dnia 10 lutego.

PP . Antoniewicz J., do Z łoczow a.— Hr. D zieduszyckiW ., doJezupola.— 
Heymerle A., c. k. kap. do W iednia. — Croise L., do Koszelowa. — Nikoro- 
wicz J .. do Zboisk. — Ośmialowski S., do Janczyna. — Perelli W ., uo Ar- 
lamówkiej W oli.— Hr. Rzewuski K., c. roa. oficer, do Krakowa. — Starzyński 
Jan, do Baranowa. — Starzyński Julian, do Turylcza. — Żurakowski Jan do 
Zadorowi,.— A rsenschegg Bartłomiej, c. k. dyrek. archiwum centr., da Wiednia.

T E A T U.
D ziś  w t e a t r ze  polskim po raz  p ie rwszy  : „O sta tn ia  r o la  

a k t o f a " ,  kemedya ze śpiewami w 3 ak tach  z niemieckiego.

Spostrzeżenia m eteorologiczne we Lwowie.
Dnia 9. lutego.

Pora

Barom etr 
w mierze 

parys. spro­
wadzony do 
0° Reaum.

Stopień
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według
Reaum.

Stan po­
w ietrza 
w ilgo­
tnego

Kierunek i siła 
w iatru

Stan
atmosfery

7. god. zrana 
2. god.po poł. 
lO.god. wiecz.

326 57 
327.37 
328.04

— 0.5® 
1 6 “

-+- 0.4®

83 5 
77.9 
86 9

połud.-wsch. sł. 
v n 
o »

pochmurno
I)
V

W nocy śnieg

Teiegrarowany wićdeńsKi kurs papierów  i weksli.
Dnia 10. lutego.

t .  D ł u g  p u b l i c z n y .  -A. Państwa. W  walucie austryacKiej po 5% 
za 100 zł. — .■— Z pożyczki narodo. po 5% za 100 z łr . 79 80. Z roku 1851 
-erya  B . po 5% za 100 zł. — . Z konwersyi kuponów po 5% za 100 zł. — .
Metaliki po 5% za 100 zł. 78.10; po 4(4%  za 100 zł. 6 9 —; p o 4 % z a l 0 0 z ł .— . -  .
po 3% za 100 zł. —.— ; po 2(4%  za 100 zł. -  .—, po 1% za 100 zł. — —;
Przeznaczone do lo so .: z r .  1834 za 100 ał. 300 ; z r. 1839 aa 100 zł. 129 50 zł.
z roku 1854 za 100 zł. 109.30. — Losowane obligacye dawnego długu pań­
stw a: po 5% za 100 zł. —. ; po 4 y2% za 100 z ł .  ; po 4% za 100 zł ,

— .— . Przeznaczone do losowania obligacye dawnego długu państwa w kraju 
uprocentowane: po 3% za 100 zl. — — : po 2 '/,%  za 100 zł. — .— i po 2 '/i%  
za 100 zł. — — ; p 2% za 100 zl. — — ; po 1*/*,% 7-a 100 zł. — —. P r— 
znaczone do losowania ooligaeye dawnego długu państwa za granica uproce.. 
tow ane: po, 5% za 100 zł — — : po 4 '/ ,  za 100 zl. — po 4% za 100 zł 
- -  — . B . K rajów  koronnych. O b l ig a c y e  i n d o m n i z a cy  j n a : Niższej Au- 
stryi po 5%  za 100 zł. — - ; W ęgier 78 .25; Banatu Temeskiego, KroaGyi i
S ła w o n ii  ; Galicyi 77.25; Bukowiny —.— ; Siedmiogrodu 75 5 0 ; innych
krajów koronnych — .— ; z klauzula losowania w roku 1867 - . —. Lombardu- 
weneckiej pożyczki z roku 1850 po 5% za 100 i ł .  — .

ts. A k c y e .  Banku narodowego sztuka 938 — ; instytutu kredytowego 
dla handlu i p rzem jsłu  214.50; niższo-austr. towarzystwa eskonitowego —.— ; 
połn. kolei Cesarza Fcrdynanua za 1000 zł. 1726 ; towarzystwa kolei żelaznej 
państwa 233 50; zachód, kolei Cesarzowej Elżbiety po 200 zl. za 100 zł. (50% ) 
wpłaty 120 — ; połud.-półn.-niemieckiej kolei komunik. 168.25; kolei Cisy po 
200 złr. m. k. — , — lomb.-weneck. kol. żelaz. —.-  ; wsch. kolei Cesarza
Franciszka Józefa — .— ; austr. towarzystwa żeglugi parowej na Dunaju po
500 zlr. 476___; Lloyda w Tryeśeie po 500 z ł r .  -

3 .  L i s t y  z a s t a w n e *  Banku naród, w mon. konw .: na 12 miesiecy po 
5% za 100 zł. ; na 6 lat po 6% za 100 zł. — — ; na 10 lat po 5%
za 100 zł. —.— ; przeznaczone do losowania po 5% za 100 zł. — . —. ;  w w a­
lucie austryack iej: na 12 miesiecy po 5% za 100 zl. — .— ; przeznaczone do 
losowania po 5% za 100 zł. 8-4. —; gfali instyt. kred. po 4% za 100 zł. —. —.

!l. L o s y .  Instytutu kredyt, dla handlu i przemysłu sztuka 97.90; to­
warzystwa żeglugi parowej na Dunaju — ; pożyczka miasta T ryestu za 
100 zł. - .

I c u r s  w e x ! o w y .  N a  3. m i e s i ą c e :  Amsterdam za 100 holenderskich 
florenów — — . Augsburg za 100 zl. połudn. niemieck. waluty 88 75. Berlin za 
100 talarów —.—  W rocław  za 100 talar. — — . Frankfurt n. M. za 100 zl 
połudn. niemieck. waluty 88.80. Genua za 100 lirów piem onekich  . Ham­
burg za 100 marko banko 79.05. Lipsk za 100 talarów —.—. Liw urnazalO O  
lirów toskańskich — .— . Londyn za 10 funtów szterl. 104.60. Luguun za 100 
franków — . Medyolan za 100 zł. walaty auslryack. 103 30. Marsylia za 100 
frank. —.—. Paryż za iOO fr. 4 1 4 5 . Praga za 100 zł. wal. a u s t r .—. —. T ryest 
za 100 zł. wal. austr. —.— . W enecya za 100 zl wal. austr. 103.20.

N a 31 d n i. Bukareszt za 100 piastrów wołoskich 15.05. Konstantyno­
pol za 100 piastrów tureckich —. \Vexlowe dyskonto banku naród. 5% — 
procent od zaliczek banku narodowego na papiery publiczne 5% —.

K u r s  z ł o t a .  Dukaty ces. mennicze 4 96, dukaty ces. pełnej wagi 
4.93, korony 14,30 pólkorony —.

K u r s  l w o w s k i .

Dnia 10 lutego.

Dukat cesarski

Rubel srebrny  rosyjski . . . .
T alar p r u s k i ...............................
Polski kuran t i pięciozłotówka 
Galicyj. listy zastawne za 100
G a lic y js k ie  o b lig a c y e  indenm izacy jn e

1’ażyc/ka naród >v

U hu  9 • 9
100 z lr . 1
nizacyjne >

gotówką towarem
zł. c. zł. c.

wal. austr. 4 85 4 90
4 89 4 95
8 39 8 48

v n 1 59 1 62
v r 1 53 1 56
r> r> 1 20 1 22

h e i 82 75 83 45
kuponów ,70 75 77 70

79 — oO -

Kurs g ie łd y  wićdeńskiej.
Dnia 8. lutego.

D ł u g  p u b l i c z n y .
A. P a ń s tw a .  pien. towar. 

W  austr wal. po 5% za 100 zł. . . 73 .— 74. -  
Z pożyczki narodow. po 5% zalO O zł. 78.80 79 .— 
Z roku 1851, ser. B. po 5% za 100 „ —. -  — —
Metaliki po 5% za 100 zl. , . . , . 77 15 < 7.26

dtto. „ 4 '/,%  za 100 z ł...................  69.— 69.15
Przeznacz, do wy los. z r .  1834 za 100 zł. 270.— 290.—

„ 1839 „ 100 „ 128.50 129—
„ 1854 „ 100 „ 107.75 10G—

Renty Como po 42 lir. au str..................15.25 15.50
B. K r a j ó w  k o r o n n y c h

Niższej A u s try i.................................. 8 9 .— 91.—
W ęgier .......................................  77 .— 78 .—
Banatu Tem eskiego, Kroaeyi i

S ław on ii........................................ 76 .— 77 .—
G a l i c y i ............................................  75 50 76.—
B u k o w in y .......................................  75.25 75.50
Siedm iogrodu...................................  74 .— 75 .—
innych krajów koronnych . . .  88 — 91.—
Z klauzulą losowania w  r .  1867 —.— — <—

Akcye.
Banku narodowego s z t u k a ..................916.— 918.—
Instytutu kredytowego dla handlu i

przem ysłu po 200 zł. wal. austr . . 208.50 208.60

a 1*8
E |
• s fa 7

.jka
;S o O  o.

pion. towar.
N iższo-austr. tow arzystw a eskoint. po

500 zł. mon. konw.................................  608-— 611.—
Północnej kolei Cesarza Ferdynanda po

1000 zł. mon. kon..............................  1673 — 1675
Tow arzystw a kolei żelaznej państwa po

200 zł. mon. konw. czyli 500 ir. . . 23l».— 230.50 
Kolei Cesarzowej Elżbiety po 200 zł.

mon. kon. za 100 zł. (5% ) w p ła ty . 121. — 122.— 
Połud.-półn.-niem ieckiej kolei komuni­

kacyjnej po 200 zł, ni. k ..................... 1C».— 164.50
Kolei Cisy po 200 zł, in. k. po 100 zł.

(50% ) w p ł u . y ......................................... 105.— —
Lomli.-weneckiej kolei żelaznej po 570 

lir. austr. czyli 192 zł. m. k. z 76
zł. 48 kr. (40% ) w p ł a t y .................. 93 .— 94—

W sch. kolei Cesarza Franciszka Józefa 
po 20(1 zł. czyli 500 frank, z 60 zł.
I 10%) w p ł a t y .......................................  62.— 63.—

Austr. tow arz. żegl. par. po 5u0zł, m. k, 472.— 475.— 
Lloyda austr. w Tryeście po 500 „ „ 295.— 298.—

Banku naro­
dowego 

w mon. kon.

Banku naro­
dowego 

w wał. austr.

Listy zastawne.
f 61e t me po 6 % za 100 zł. 

10 „ „5% „ ioo„
|  przeznaczone do loso- 
l  w ania po 100 zł. . .

I na 12 miesięcy 5% za
100 z ł ...........................

przeznaczone do loso­
wań. po 5% za 100 zł.

96.— 96.50
94.—

— .— 87.50 

—. -  99 50 

83.50 84.—

pien. towar.
Ł o s y .

Instyt. kredyt, dla handlu i przemysłu 
po 100 zł. waluty austr. za sztukę 96.25 96,75

Towarz. żeglugi parowej na Dunaju po
100 zł. mon. kon..................................... 102.— 103.—

Esterhazego 40 zł. m. k .....................  72.— 7 3 .—
Salwa 40 „ „ ...................... 41.50 4 2 .—
Palfiego 40 „ „ . . . .  38_____38.50
Clai „go 40 „ „ ...................... 35.50 36.—
St. Genois 40 „ .........................  35.50 36.—
W indischgratza 20 „ „ ...................... 23 .— 23.50
W aldsteina 20 „ „ ...................... 2 5 .— 25.50
Keglevicna 10 ,  „ ......................15.— 15.25

A a  3  m i e s i ą c e .i i
Augsburg za 106 zł. połud.-niemieckiej

waluty 5 % ...............................  89.— 69.20
Frankfurt n. M., za 100 zł. połudn.-

niemieckiej w a l u t y ................................. 89.10 89.20
Hamburg za 100 marko banko 2*/*% • 79 .— 79.20
Londyn sa 100 funtów szterl. 3% . . 104.90 104 95
Paryż, za 100 franków 3 % .....  41.75 4 i  80

K urs z ł o t a .

pien. towar.
Dukaty ces. mennicze 5 fzk cen. S z ł—  1 cen.
K o r o n a ............................. 14 „ —30 „ 14 „ —32 „
N ap o leo n d o r...................... 8 „ —44 „ 8 „ —45 „
Rosyjski im peryał . . 8 „ —56 „ 8 „ —58 „

K  K  O M I K A ,
(Ludność państwa pruskiego.) W  monarchii pruskiej liczą teraz 6 mi­

lionów mieszkańców w miastach, a 12 milionów na prowincyi', liczbę miast po­
dają na 986, a wsi, przysiółków i kolonii na 62.000.

(Jarzyny chińskie.) Pan Montigny nadesłał znowu z Szanghai do Francyi 
nasiona najlepszych jarzyn chińskich, które chmanoby zaprowadzić teraz w E u­
ropie. Ogłoszenie prefekta W est w Tuluzie podaje warunki i instruacyę dla 
uprawiaczy j’arzyn.

(H onorarya autorów w Ameryce.) W amerykańskich Stanach zjedno­
czonych płacono już roku 1817 znaczne honorarya autorom. I tak płacili k się­
garze Goderich i Sons Noemu W ebsterow i 40.000 dollarów za prawo druko- 
w m it książki jego do „sylabizowania." Bancrost otrzyma! za swoją historyę 
od roku 1854 już 50.000 do larów , B arnes 30.C00 za swoje notaty do b io lii;

tyleż i Stephens za opisanie swych podróży, a drugą taką kwotę za swe dzieła 
klasyczne. Ostatniemi laty podniosły się honorarya jeszcze bardziej. Księgarze 
Soison i Phinej w Nowym Jorku płacą za szkolne książki Sandersa 30.000 
dolarów rocznie , a za książki arytmetyczne Thompsona rocznie 10.000 do­
larów. Pomienionych książek szkolnych rozeszło się w pierwszych 6ciu miesią­
cach roku 1856 244.000 egzemplarzy, a książek arytmatyeznych 38.500 egzem­
plarzy, Childs i Peterson w Filadelfii wypłacili familii Kane’go za dzieło j>g“ 
„A rclic ExpIorations in the Y ears" 1853-55 potąd już 60.0u0 dollarów (z»
każdy egzemplarz po jednym dolarze) , a Lippinast i komp. tamże obydwom
lekarzom W ard i Bache 80.000 dolarów za ich „United States D ispensalory,” 
a familia praw nika Story otrzymała od znanej firmy księgarskiej L ittlc Brown
i komp. 200.000 dolarów. ,

Głów ny  Re dak to r  J tt. S s r s e n i a w a  S a r t y n i . Z  c.  h. galic . di uk / rn f  rządowej


